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Czy fest droga d® uzdrowienia
plyw ?ctw a w  Polsce?

Skam ieniały
c zło w ie k

W  je d n y m  ze s z p ita li  w  P r a d z e  
C ze sk ie j p r z e b y w a  od  kilku_ la t 
c z ło w ie k , k tó r y  za p a d ł n a  d z iw ­
ną, ta je m n ic z ą  c h o ro b ę . O to  tkan  
ki m ię sn e  c h o r e g o  s to p n io w o  k o ­
s tn ie ją , z a m ie n ia ją c  s ię  w  tw a r ­
dą , p r a w ie  k a m ie n is tą  m a sę . O ho 
r o b a  r o z p o c z ę ła  s ię  p rż e d  20 la ­
ty  s k o s tn ie n ie m  m ięśn i p r a w e g o  
r a m ie n ia . S to p n io w o  g r o ź n y  ten  
p r o c e s  o b ją ł  s z y ję , b a rk i, le w ą  
r ę k ę  i n o g i.  O d  12 la t  c h o r y  p o d ­
d a je  s ię  le cz e n iu , p r z e c h o d z ą c  z 
je d n e j  k lin ik i do d r u g ie j ,  d o ty c h ­
c z a s  b ea  r e z u lta tu . W  c h w ili  o - 
b e c n e j  n ie s z c z ę ś liw y  w y g lą d a  
ja k  m u m ia , n ie  m oże  a n i u s ią ś ć , 
a n i p o r u s z y ć  g ło w ą . O d d e ch  je ­
g o  je s t  b a r d z o  s ła b y , tak , że  n ie  
m o ż n a  n a w e t  z a u w a ż y ć  ru ch u  
k la tk i p ie r s io w e j .  J e d y n ie  m ię ­
ś n ie  tw a r z y  c h o r e g o  o ra z  r ę c e  za 
c h o w a ły  p e w n ą  r u c h liw o ś ć .

C h o r y  o d ż y w ia  s ię  p r z y  p o m o ­
c y  s o n d y . P o k a rm y  tr w a ls z e  
w p r o w a d z a  d o  u st, p o s łu g u ją c  
s ię  d łu g im , s p e c ja ln ie  d la  n ie g o  
s k o n s tr u o w a n y m  w id e lc e m . W e ­
d łu g  o p in ii  le k a rzy , c h o r o b a  je g o  
p o w s ta ła  na- tl&  n e rw o w y m . P o ­
d o b n e  w ypad k i z d a r z a ją  s ię  n i e ­
z w y k le  r z a d k o ‘

G eneza m ara zm u  n aszeg o  p ływ ac- 
tw a  sch o w an a  je s t  g łęboko  pod s to ­
sa m i p ap ie ró w , d o ty czący ch  a k tu a l­
ny ch  sp ra w  i sp raw ek , jak ic h  n ie­
daw no  b y liśm y  św iad k am i.

Z  n ich  w szy s tk ich  an i jed n a  w ła ­
ściw ie  n ie  d o ty czy ła  bezpośrednio  
części sp o rto w e j. W iększość, to  z a ­
ta rg i  o  to , do czego  nie doszło, bo 
b iu ro k ra c ja  i ci, d la  k tó ry c h  by ła  
p a raw ah em , n a ra z ili  się  w szy stk im  
in n y m  e lem en to m  tw ó rczy m  i p ra c o ­
w itym .

W  k ażd e j jed n a k  sp raw ie  p rz eo ija  
m o m en t tru d n o śc i technicznych . 
P ły w an ie , to  jed en  z n a jb a rd z ie j k o ­
sz to w n y ch  sp o rtó w , gdy  chodzi o u- 
rząd zen ia . Szczególn ie  gdy  m ow a o 
p ły w an iu  zaw odniczym , k tó re  m usi 
p o słu g iw ać  się  w zorow ym i p ły w a l­
n iam i. N ie s te ty  n ic się  w te j  m a te rii 
n ie  ro b i, an i n aw et zaczęło . N ieliczne 
sa m o rzą d y  w Po lsce  ra c jo n a ln ie  in ­
w estow ały  w rozbudow ę stad io n ó w  
w odnych, ty lk o  W arsz a w a  m a  d o  o d ­
ro b ien ia  10 la t  za leg łośc i. C zy n ie  
je s t sk an d a lem , że p o s ia d a jąc  ty lk o  
i  publiczne k ry te  p ływ aln ie , o tw a r ­
tą  m a  W arsz a w a  ty lk o  je d n ą  i to  
jeszcze o c h a ra k te rz e  w y ra źn ie  ro z ­
ryw kow ym  z p isan y m i n a w e t o g ra n i­
czeniam i w części sp o rto w e j. N a  do ­
d a te k , w ali się  w n ią  od dziesięciu  
la t, jak  w  o tch łań , se tk i ty sięcy  z ło ­
tych , za  k tó re  m ie libyśm y  n a jm n ie j 
5 w zorow ych  p ły w a lń . T a  p a ląca  
k w estia , to  te re n  in ic ja ty w y  re fe ra tu  
p ro p a g an d y  w Z arząd z ie  P Z P .

N astęp n a  k w e stia , to  sp ra w y  s ę ­
dziow skie. D zięki ty lk o  tem n , że z a ­
wodów- u  n a s  o rg a n iz u je  się  b a rd zo  
m ało, ilość zażaleń  n a  o rzeczen ia  sę-

Co gubią
w arszaw iacy?

W  d r o g ie j  p o ło w ie  s ty c z n ia  rb .  
p a sa ż e ro w ie  t r a m w a jó w  i  a u to b u ­
só w  p o z o s ta w ili  w  w o z a c h  353 p rz e d  
m io tó w , a  m . in . 103 rę k a w ic z e k , 
2Z k a lo s z e , 47 p o r tm o n e te k ,  55 pr. 
r a s o li ,  a p o z a  ty m  m a s z y n k ę  P r i ­
m u s" , 5 n a ro ż n ik ó w  ż e la z n y c h  i  t .  d.

dziów  je s t  zn ikom o n ta ła . O prócz 
p iłk i w odnej, g d z ie  m am y  kom ple t 
b a rd zo  d o b ry ch  sędziów , a le  tak że  w  
ilości n ied o s ta tec zn e j, sędziow ie w 
p ły w an iu  i sk a lac h  p rz ed s ta w ia ją  
poziom  sk an d a liczn y . W y tłu m acze ­
niem  teg o  s ta n u  rzeczy  je s t  zu p ełn j 
b rak  k u rsó w  sędziow skich , o ra z  fa k t, 
że z a rz ąd y  z  o s ta tn ic h  la t  n ie  po ­
s iad a ły  zu p ełn ie  r e fe r a tu  sp ra w  s ę ­
dziow skich, p o m ija jąc  ju ż  a k tu a ln e  
k a r to te k i  sędziów  zw iązkow ych  { o- 
k ręg o w y ch . T en  zasad n iczy  b rak , 
godzi n ie  ty łk o  w po d staw y  cam ej 
o rg a n iz ac ji sp o rto w e j, a le  do ty czy  i 
s tro n y  m o ra ln e j. N a d aw an ie  z  r e ­
g u ły  ty tu łu  sędz iego  ok ręg o w eg o  i 
zw iązkow ego  „ p o  zn ajom ości” , pod­
ry w a  z  g ru n tu  a u to ry te t  Z w iązku, 
k tó reg o  sę d z ia  n a  zaw odach  je s t  bez­
p o śred n im  re p re z e n ta n te m .

R e fe ra t w y szk o len ia  i r e fe ra t  r a ­
to w n ic tw a , to  p rz ec ie ż  jedno , D la ­
czego  d o d a tk o w o  jeszcze  n ie  m a  re- 
f e ra tn  skoków , k tó ry ch  s ta n  jeBt o- 
id ak a n y  i p iłk i w o d n e j?

R a tow nic tw o , to  dz ia ł, k tó ry  w i­
n ien  b y ć  d o czep iony  au to m aty czn ie  
do  k ażd e j akcji w yszko len ia  w  p ły ­
w aniu . W  te n  sposób  oczyw iście zw ę­
zi się  tro ch ę  ro zd m u ch an e  ram y  
w szelk iego  ro d z a ju  ku rsó w , będących  
w „ ek sp lo a tac ji"  jed n o s te k  z a in te re ­
sow an y ch  w  c iąg n ięc iu  z n ich  zby t 
du ży ch  zysków . M usi z  kolei zn ik n ąć  
p a rad o k s , że  k ażd y  p ły w ak  je s t  in ­
s t ru k to re m , a le  n ie  każd y  in s tru k to r  
je s t  p ły w ak iem . W yszko len ie , poję- 
-e  ta k  opaczn ie , n ig d y  n ie  d a  re z u l­
ta tó w . K lasy czn y m  p rzy k ład em  są  
a sy s te n c i”  tr e n e ra  S te p p ’a , k tó rzy  
prócz  w łasn y ch  zdobyczy fachow ych  
m a ją  n a  1  m iesiące  1500 zł. Ponie

k ie j, w szędzie w idzim y b ra k i od 
p o d staw . T o  sam o  d z ie je  się  z  re fe ­
ra te m  sp o rto w y m , całkow icie uza leż ­
n ionym  od sp raw n eg o  fu n k c jo n o w a­
n ia  p o zo sta ły ch .

W aln e  zeb ran ie  P Z P , k tó re  w n ie ­
dzie lę  dokona  w yboru  now ych w ładz, 
pow inno  w y b rać  ludzi lecących  nie 
n a  zaszc zy tn y  m an d a t, czy n a  zdo­
bycie t ą  d ro g ą  tłu s te j  posadk i w 
C JW F‘ie (by ty  i tak ie  w y p ad k i), a  
ludzi, k tó rz y  p o s .aw ią  sobie z a  je ­
dy n e  i w yłączne  zad an ie  podnieść p o ­
ziom  n aszeg o  p ły w actw a .

W I A D O M O Ś C I  Z  T O R U

Statek rzu to n y o skały
O rka n nad m orzem  Śródziem n ym

BREM A, 12. 2. U biegłej n ocy  p rz e - | N a  północ od  D em ey  u legł uszko- 
szła. n ad  m orzem  p ^ n o c n y m  i n ad  dzen iu  s ta te k  n ieu sta lonej narodow o- 
pólnocnym i N iem cam i silna  burza, ścl, k tó ry  w zy w a  pom ocy . F ran cu sk i 
k tó ra  spow odow ała  liczne szkody . s ta te k  „D ag m ar”  zgubił k o tw icę  i 

F rancusk i parow iec  „B aoule”  zo sta ł usiłu je w ejść  d o  p o rtu  w  E m den. W  
przez  fale rzucony  n a  północne wy- j po rcie  w  B rem ie zatonęły  dw ie  m ałe  
b izeże  w y sp y  Ju ist n a  m . Pó łnocnym , bark i. W  porcie  w  E m den  s ta te k  h isz 
N* w y sy łane  p rzez parow iec sy g n a ły  pańsk i „A gere  M end!”  zo sta ł rzu co n y  
„S o s“  n a  m iejsce k a tastro fy  pośpie- ■ n a  s ta te k  h iszpańsk i „M er B a ltlcc"  z  
szyły  zn ajd u jące  się w  pobliżu  s ta tk i j ta k ą  siłą, że  c b a  s ta tk i zosta ły  p o w i*  
o raz  pancern ik  „D eu tsch land” . Zało- n ie uszkodzone, 
gl jeszcze  n ie  zdo łano  w y ra to w ać .

M E B L E najkorzystjnle nabyć można w tirmie 
W .  K U C H A R S K I ,  N - S w la t  f«
— -  róg Al. 3-gO Maja mmmmmm

F i r m a  e g z y s t u j e  o d  1908 r o k u

G o n i t w y  z a k o p i a ń s k i e
Z A P I S Y  

N A  N I E D Z I E L E  
L U T E G O

j GON. 1. D yst. 2800 rn., n ag r. 1.000 
zl. P lo ty : C ydonia N ow ina -  k ra su -  
sk iego , Land Lady s t, „ Jo rd an ” .

I GON. 2. D yst. 1600 m., n ag r. 400 
|z l.:  M andarinette  Z duńczykow ej,
j D zw onnik R ościszew skśego, K acper 
H erszlew icza, H arry  N auruza, Hom er 
M akow skiego, Poiva N au ru za , D unka 
H erszlew icza.

GO N. 3. D yst. 2800 tn., nagr. 400 
zl. P lo ty : H ipograf st. „F e rd y n an ­
dó w ” , H onw ed H arlanda, Jo g  Mi­
chalsk iego , E w ka S trużyńsk iego , Ha- 
ń e tta  R ościszew skiego.

.GON. 4. D yst. 4200 m., nagr. 1,000 
zł. P rz e szk o d y : H assan Bey M akow ­
sk iego , K łopot st. „ Jo rd an ” , H ajda­
m ak IV Schlingm ana, G raveio tte  G a- 
balew icza.

GON. 5. D y s t  2800 m. t. zw . „Z a­
kopiańskie D erby” , nagr. 2000 zL 

_ x „W ielka N ag ro d a  T a tr " :  M orsik
’ j D uchnow skiego , Ł aps C erbow ej, 8 a -

m an a  Life G uard  st. .J o rd a n ” , J a n - ,  zł.: T ęsk n o ta  st. „F erdynandów ” ,
cza rk a  N ow ina -  K rasuskiego, Ja sn a  N igh t B reeze W yszom irskiej, O limp
G ajew sk iego , C ezarew iez P o m ern ac- st. „N ałęcz” , O rfeusz W eisb rodow ej,
kiego M aczuga W ernera . P e rzeu s „M ichałow o” , E sd ra s  Z ahor-

GON. 6. D yst. 1800 m., nagr. 6 0 0 1 skiego.

Szanse w s p ó łza w o d n ikó w
ga, w  której zajął trzecie  biiskie m ie j­
sce za  A dm onicją i C ross C ouutry  na­
leży się  pow ażnie  liczyć. P ew n e  szen- 
se dać należy  H ipogryfow i. T y p u je ­
m y: Jo g , E w ka,

GON. 4. P rzeszkody  K łopot na 
trzy  s ta r ty  w  bieżącym  sezonie  ty leż  
razy  zw yciężył, w  norm alnych  w a ­
runkach  je s t on najpow ażn ie jszym  
kan d y d atem  d o  p ierw szego  m iejsca- 
H a jd a n a k  IV je s t  niezłym  steep le-

w aż  w śród  n ich  n ie  m o żn a  znaleźć , binicz K arlingera, P an  B enet S c h lin g - ' zw yciężyć. P c  o sta tn ie j gon itw ie  Jo- 
an i t r e n e ra  związkowego* an i c zy n

D A J Ą C  N A  POMOC ZIMOWĄ “
Z M N I E J S Z A S Z  BEZROBOCIE

ny ch  in s tru k to ró w , c a ła  p ra c a  t r e ­
n e ra , po  w y jaźd z ie  k tó re g o  n ik t n ie 
m oże p o d jąć  ro zp o częte j p ra cy , idzie  
n a  m arn e . A  dochodzą d o  te g o  i 
w ielk ie  s t r a ty  p ien iężne , spow odow a­
ne c a łą  im p re zą  bez  re z u lta tu .

ZON. 1. D y s ta n s  3600 m , n a g r . . E w k a . W y g r. w  2 m in . 55 s. dowol-
300 zł. P rzeszk o d y . 1 ) F la g ra n t i ,  J. n ie o  4 d l. T o t, 6 zł. W  Z akopanem
W ierzb ick i, 2 )  N em  rud (szed ł pod 5.50 zł.

I  ta k  po  kolei p rzechodząc  do re -  z e re m ) , 3 ,  T ra g la s t  U5),  bez m iej j GON. 5. D y s t. 1800 i r  n e g r .  500 . . ,
feratiu  O rg an izacy jnego , k tó ry  m a  sca  F h ry s  I I  f 18 ,3). Wygi w  4 m in zh  1) P e rsje , chi. S w a t a ,  2 ) D ęblin  spodzianicę m o„e zrobić p rz e # o
Kierw ŚzbSedrie cm arcie w -  św ie tn ie  V  *• * * ■ ?  *. * *  T o t. 9 A ,  w Za- ; (1 4 .6 ) ,  3 ) B iW n ir . 1 2 1  5 ) , bez m iej-

GON. 1. P lo ty . C ydonia w  teg o  ro ­
dzaju  g on itw ach  b ieg a  d o brze, zw y­
ciężyła ju ż  raz  zap isaną  do  tej gon it­
w y  Land L ady i p o w in n a  pokonać je ­
dyną  dla sieb ie  w spółzaw odniczkę, 
ty p u je m y . C ydonia.

GO N. 2. H arry , M andarine tte  zw y­
ciężyły w  g o n itw ach  w czorajszych .
Pa iva  b iegała  w czora j, z pozostałych  
na jlepsze szan se  pow inna  m ieć D um ­
ka, k tó ra  w  sezonie zakopiańskim  . . . .
zw yciężyła w  pło tach . P rzy  d o g o d - rem . O sta tn io  pokonał d o b reg o  Jaśk a  
nym  sta rc ie  m oże być  groźnym  d ia  P ła tn e  m iejsce m a zapew ni-m e. H as-
niej przeciw nikiem  Hom er. T y p u jem y : san  bey je s t w  doskonałej k o n a y c ’; i
H om er, D um ka. , przy  szczęśliw ym  złożeniu się  d la

GON. 3. H arrie tta  b iega ła  w czoraj, n iego  w yścigu  m oże w alczyć o  p łatne  
Ew ka m a w  bieżącym  sezonie  jedno- m iejsce. T y p u jem y : K łopot, H&jda-
zw ycięstw o  w  g on itw ie  płaskiej, sk a - m ak IV.
cze n ieźle, w ięc i w  tej s taw ce  m oże GON. 5. „Z akop iańsk ie  D erb y ”

' -  (W ie lka  N agroda  T a tr ) .  N ajlepsze
szan se  w  tej s ta w c e  dać należy  M or- 
sikow i, k tó ry  n a  to rze  sto łecznym  
b iegał w  znacznie lepszych  to w arzy ­
stw ach . M orsik w  osta tn im  w yScigu 
byl w yraźn ie  n iejechany . Jan cza rk a  
w  osta tn im  sw ym  w y stęp ie  w sk u tek  
spóźn ionego  lim szu uległa Ł apsow . 
L ap s w  o sta tn ich  dw ó ch  sw y ch  wy. 
s tęp ach  d w ukro tn ie  zw yciężył. W  tej 
s taw ce  z nim  się należy  liczyć. Nie*

rz e p n w a -

W y n i k i  g o n i t w
z  dnia 12 b . m .

pierw szorzędne  o p arc ie  w  św ie tn ie  
z red ag o w an y ch  p rz ep isa ch  Z w iązku , 
poprzez  zu p ełn ie  in g n o ro w an y , o 
na jw ięk szy ch  m ożliw ościach  p ro p a ­
g andow ych  r e fe ra t  odznaiu  n ływ ac-

Poiska fesscijańska Hurtownia S i e d z i

» U U i i «  Sp. z  o. o.
4  W s p ó l n a  l O ,  t e l .  9 - 4 6 . 2 1  ►

P o s ia d a  n a  sk ła d z ie  ró ż n e  g a tu n k i w y b o ro w y c h  
ś led z i p o  c e n a c h  śc iś le  w y k a lk u lo w a n y c h  

S p r z e d a ż  n a  b e c z k i  i k o p y  
Zamówienia na Warszawą I prowincją prosimy kleroWaf:

ul. 11-go Listopada Nr. 64, tel. 10.03.54

kopanom  9 d
GON, 2, D y s t. 2000 m ., ń a g t .  400 

zł. 1) C enis, chł. S z a ra ta , 2) Dumka 
(4 7 ) , 3 )  K ra m  (5 0 ) , wyc. A rk ad ia , 
H o m er. Wyg: w 2 m in. 28 s. ła tw o , 
o 2 d ł. T o t. 5 zł. W  Z akopanem  5 zł.

GON. 3. D y s t. 1400 m ., n a g r . 400 
zł. 1 ) M a n d a rin e tte , j .  K o n d raczak , 
2 )  P a n a m a  (2 0 ), 3) P a lc a  (1 0 ), bec 
m ie jsc a  K a cp e r (5 0 ), wyc. H om er. 
W y g i w 1 m in . 33 s. ła tw o , o 2 dł. 
T o t. 16, f ra n c . 8.50 i 8 zł. W  Z ako­
p an em  19, 8.50 i 8 5C zł.

GO N. 4. D y s t. 2400 m .r n a g r . 400 
zl. 1) T ab a rin , j .  G ry zą , 2) H a r r ie t ta  
(1 4 ), wyc. H onw ed, H ip o g ry f, Jo g ,

i s c a  N o rm a  (23 ), M ag n es (5 4 .5 ) , 'o s ta tn i sw ój w yścig  w ygra) baro«> 
B a g h e re w a  (168 .5 ), T r z a v  (1 90 .5 ), U tw c , a  ćo  Za tym  idzie i w- tej Siaw- 

| H a m le t I I  (258 .5), wyc. H e tm a n  K o- ce m oże w  decydującym  m om encie 
ro n n y  i H a r r ie t ta ;  E w k a  p o zo sta ła  b i’ć groźnym  przeciw nikiem . T y p u - 

'n a  s ta rc ie . W y g r. w  2 m in  3 s. ła -^ Je m y : M orsik, Jan cza rk a , U fa  G n ard . 
! tw o , o 1 ł. T o t. 33, f ra n c . 8, 7 i 7 1 G O N  6. O łitnp b iega n a  t o r «  za- 

zł. W  Z ak o p an em  16.5, f ra n c . 6, 6.50 i kopiańskim  bez żadnej form y. J e d ­
nak w rej s taw ce  jest koniem  n a jlep -5.50 zł.

GO N. 6. D y s t. 1800 m ., n a g r .  300 
zł. 1) H a r ry ,  óhł. S z a ra ta ,  2 ) F o ry ś  
(5 3 ), 3 )  D ebello  (98 .5 ), bez m ie jsca  
C y n a ra  (1 0 .5 ), w yc. Ceniz. M in d a -  
r in e t te ,  K ra m , H om er, G óra l i D u m ­
ka. W y g r. w 2 m in. 10 s. ła tw o , o 2 
dł. T o t. 9, f ran c . 7 i 14.5 zł. W  Z a­
kop an em  6.50, franc. 5 .W) i 10 zł.

szym  i pow inien  pokonać słaby  ze­
spól. E sd ra s  czuje się n a  to rze  zako­
piańskim  dobrze i taw sz e  'n a jd u je  
się na  p ła tnym  m iejscu. T ęsk n e  ta 
rów nież  b ieg a  niezłe, w  tej śtaw-cr 
piatr.e m iejsce m a zapew nione p rz y ­
p uszczam y, że gon itw ę w y g ra ją  m ię­
dzy sobą  O lim p esd rłw , T ęsk n o ta .

Jedwabie, Lamy, liule
JOZE1 PAWŁOWSKI i S-ka

îWCLVSZCLU)CL ^ OT SZCzłkóWsko 116

KÓRZANA GALANTERIA

‘ iotr O R Z E S Z E ! *
MARSZAŁKOWSKA 39 A

p lac  Z baw iciel*

r^y jm uje  w szeJk ie  o b s ta lu n k i 
r e p a ra c je  p o  c e n a c h  n i s k ic h

Zakład wyrobow blacharskie’* 
S T .  M I G L I N

D łu g a  N r. 29. te ł .  11.62-14.
K rycie, re p e ra c ja  i k en sa rw ac ja  d a ­
chów  dow olnym i m a te ria ła m i, ceny 

p rz y s tęp n e .

PODRÓŻUJ SAMOLOTEM

KSIĘGARNIA, SKŁAD NUT
I C Z Y T E L N S A

5SmimaEm * H a £ n !!
M a r s z a łk o w s k a  91, t e l .  9-13-5*

poleca KSIĄŻKI i NUTY

l Y P R Z E D A t
P b  IN W  C NTARZO W A

F .G R Ę D Z I N S K I  i f = u «
m a r s z ACKo y r s k a i $ o , t e ł . ó 5 8 - ? 4  . : .

Narazić się mężowi
ła tw o , g d y  zapom ni się  o Je g o  im ie­
n in ach , u ro d z in ach  i n a tu ra ln ie  < 
prezencie . W łaśc iw ym  upom ink-en  
będ ą  fo to g ra f ie  sy n k a  i có reczk ’ ni 
tle  zab aw ek , łóżeczka. Fo tografów  
do m ieszk ań  w y sy ła  E L-C H A  F IL M  
B ra ck a  17. F o to g ra fu je m y  bez m a g  
nezji. 12 różnych  fo to g ra f i i  z lo tyc j 
5.70. In fo rm ac je  —  zg łoszen ia  te le ­
fo n  2-78-60 F o to g ra fu ją c  u  sieb ie  — 
m o żn a  p rz eb ie ra ć  bobo re ra z  m aczaj 
J e s t  spokó j o zdrow ie w dn ie  chło­
dne.

3EZ FROTEROWANIA

W 0 S - K R A
SZCZOTKAMI uzyskuje się piękny połysk 
Płynna zaprawa d o  p o d ł ó g ,  p o t e d z e k  
i l in o l e u m  — wytw órnia chem iczna

KRASOWSKI WŁADYSŁAW
M -W a  G R O C H O W S K A  a s z  lei. 15-00-57

L a m p y  i żyrandole
Wielki wybór Najnowsze modele Ceny przystępne

H h G O A 7 I  RI ED MONIUSZKI 4 in i a r/k i
Nie kupuj u żyd a

Ml MWft

A  JE D N A K -r
ŷujyCiiorrtuysiM

T B efiiy— 
J&dwaJji&

N o j u y 55

UiffSZGMJO.

yjlpA^STLjJJ^WSk̂ L ~  0 0

M C  F a le zy  i  d y M a lu ry  Zydowskiclr M m  oyłoszeń


